
G A Z E T A  P O Ł U D N I  O W G - P R U S K  A.

Nro. 27.

w Sęrodę. dnia z. K w ie t n i a  R o k u  igoo.

z  P a r y ż a  d. 1 5 .  M a r ca .
M i ę d z y  n o w e m i  M a i r a m i ,  e z y l i  Burmi- 

ftrzam i tu t e y s z y c h  w y d z ia łó w ,  z n a y d u ie  fię 
ta k ie  b y w s z y  X ią ż e  B e t h i i n e  - C h a r o s t .

D n i a  10 . t. sn. p r e z e n to w a n o  z n o w u  pier­
w s z e m u  K o n s u lo w i  n o w y c h  P r e fe k tó w ,  z  
k tó r e m i r o z m a w ia ł  fię d łu g o  o  o p in i i  F ra n ­
c u z ó w ,  o lian ie  R z p l i t e y ,  i t. d. nakoniee 
r z e k ł :  „ C z a s  p o rząd ku  i  s p o k o y n o ś c i  nad­
c h o d z i .  W ie lk ie  P r o b le m a  r e w o lu c y i  b y ło ,  
p r z y w ró c ić  lu d o w i  w szyftk ie  i e g o  p r a w a ,  i 
p o c z y n ić  takie u r z ą d z e n ia ,  a b y  ic h  n a  z łe  
n ie  m ó g ł  u ż y w a ć .  Jakoż  p r z y w ró c o n o  m u  
w p ra w d zie  ie g o  p r a w a ,  le c z  w y o b r a ż e n ie  
S i e y e s a u rz e c z yw iśc i ło  d ru g i  w a ru n e k  P r o ­
b le m atu . P r z e p is u ią c ,  ab y  u k ła d a n o  liftę 
p o d c iw y c h  i  o ś w ie c o n y c h  o b y w a t e lo w ,  i 
z n i e y  ob ieran o  w szyftk ieh  u r z ę d n ik ó w ,  za- 
z a b e ś p ie c z y ł  o n  tym  sp o so b e m  fr a n cu z k ie m u  
lu d o w i  s za n o w n ą  r e p r e z e n ta c y ą ,  g d y ż  d o ­
tyc h cza s  ż a d n e y  n ie  b y ło  p ra w d z iw e y  repre- 
zen ta cyi.  T o  ie d n o  w y o b r a ż e n ie  o b y w a te la  
S i e y  e s, ftało fię p o ź y t e c z n ie y s z y m  R z p l i t e y ,  
n iż  kilka z w y c ię ftw .”

D o w i a d u i e m y  f ię ,  ż e  fran cu zk a  arm ia  
reńfka w  p r z e p y s z n y m  z n a y d u ie  fię (łanie,,  
fk ładaiąc  fię z 15,0, do 16 0 ,0 0 0 . P r a w e  
fk rz y d ło  z  30 ty fięcy  o k ryw a  S z w a y c a r y ą ,  
środ ek  arm ii f to i,  p o czą w szy  od  iez iora  K o n -  
ftan cyeń lk ieg o  aż do ©kolię S t r a ż b  u r g a ,  a

l e w e  fk rzy d ło  z  35,000 rościąga fię o d  S p i-  
r y  aż  za  K o b l e n z ;  m a ły  k orp u s  p o d  
L a n d a  u u tr z y m u ie  z w ią z e k  z  śro d k ie m  a r ­
m ii  fk ła d a ią c e y  f ię  z  95,00 0 lu d zi .

O g ło s z o n o  w  M e  d y  o l a n i e  p e w n e  p i ­
sm o  p o tw ie r d z o n e  p r z e z  A u f t r y ą ,  w którdm  
p rze d a ż  d o b r  d u c h o w n y c h  p rzed fięw zię ta  z a  
c z a s ó w  rz ą d u  re p u b ł ik a ń c k ie g o  ieft u zn a n a  
iako  ważnai. N i e  ty lko n ie  o d d a d zą  k laszto­
r ó w  ani fu n d u s z ó w ;  le c z  za p ew n ia ią  ie s z c z e ,  
iż  C esa rz  kazał  d o k o ń c z y ć  p r z e d a ż y  r e s z ty  
d o b r  d u c h o w n y c h .

G e n e r a ł  B r i i n e  p r z e ie ż d ż a ią c  p r z e z  
R e n n e s ,  b y ł  tam p rzy ię ty  w sp an iale .  W s z y ­
scy  m ie s z k a ń c y  w y s z l i  n a p rz e c iw ,n ie m u . F a -  
cyata p a ła c u ,  w  k tó rym  ftan ą ł ,  ozdobion a, 
była  b lu s zcza m i i k okard am i n a r o d o w e m ij .  
w środku k tó ryc h  z n a y d o w a ł  fię n ap is  naftę.- 
p u ią c y ;  —  „ G e n e r a ł o w i  B r i i n e ,  u w o ln i-  
c ie low i H o l l ą n d y i ,  u s p o k o ic ie lo w i  departa-t 
m e n to w  z a c h o d n ic h  , w d z ię c z n a  g m in a  
R e n n e s . ’ ’ ; •

z. P a r y ż a  d. 1 7 .  M a rca .
W c z o r a y  o d p ra w ia ł  B u o n a p a r t e  w ie l ­

ką  rewią na p o lu  m a rso w ym . W i ę c e y  18 .0 0 0  
w o y lk a  z g ro m a d z i ło  fię p o  w ię k s z e y  c zęśc i  
z  u s p e k o io n y c h  z a c h o d n ic h  d ep artam en tów . 
P o c z ą w s z y  o d  d n ia  d z i f ie y s z e g o  wszyftkie po» 
m aszeruią  do D i j o n .  W s z y f tk ie  b y ły  no­
wo umundurowane i  manewrowały z  iak  nay-



w ięk szą  zręc zn o ś c ią .  L i c z b a  c ie k a w e g o  la -  p ie rw s z y  K orund -

d a  b y l .  n ie z m ie r n a .  P o d e ™  n a y w .p a n ia t .  c z e t n ik o w ,  k t ó „ i h ' ^ l T i “ d T ^ b f ‘ ” *  
s z y c h  uroczyftosci  n a r o d o w y c h  n ie  b y ła  ni- k  za u fa n ie  ”  J  n  do  k tórych  ma-

g d y  d a w n ie y  tak w i e k a .  G d z i e  tyłku pier- w a ł  fi* in n y  k t w  , S °  P ° ‘e m  Pr e z « nt°-  
w s z y  K o n s u l  fię o b r o c i ł ,  w ita n y  b y ł  w ś r ó d  n a  g « L r a 7 ’ :,u 7  Z h ^ e *am a > ™ e z  ^ r y g ę  

n a y  w ię k s z y c h  o k r z y k o w .  O b y d w a y  K on sulu- fię r z e k ł  B u o n T ^  , ^  ’ ’ D z i w u i $ 
w ie  C a m b a c e r e s  i L e b s u n  zn ay  dow ali fię z u c h w a ło ś ć  u k a z a ć , ! - f " ’ la k  ten  m o § ł  rnieć 
z  l i c z n y m  to w a rzyf iw e m  na g a n k u  szk o ły  wo- b y d ź  o s z u k a n y m  i  § ?  w p ra w d zie
l e n n e y  p o d cza s  m a r s z u  w o y i k f i a  p o je  mar- fi k iefi  l u d z i  t ,  ’ P ° n łe w aź  m e  z n * m wszy- 
s o w e .  B u o n a p a r t e  ie c h a ł  n a  p ię k n y m  S  ’ 5 * £ y “  r 0 z d a i* ’ le c z
n a d e r  k o n iu  o fo c z o n y  w ie lu  g e n ^ T  Z * " ™ *  6 ^  iaŁ»  - * • *  ^

^ L % T n s N a L d; 4 ; s;  K ? i G f o n a r d .i * • » • * . « . —

e u z a c b w z b u d z i ł :  p ię k n y  d z ie ń  w iosn y  n r™  » a r  ■ d ? 7 - M arca  B u o n a p a r -

ł o z y ł  fię do  o z d o b ie n ia  widówifica rewii.  O d  z ^ p t i e d z i e ^  p r o f t ®  d o  a r m i i - G d z ie

dnrn i_ 4. L i p c a  r y g g  n ie  w id z ia n o  n ig d y  tak W ł o c h  ł u b  B i  i o  w e '  6 CZy do 
W iele lu d z i  n a  p o lu  m a rso w ym . G d v  B u o  P  d’ T> ’ °  n W' e tylko sa ,n '
n a . p z z t e  „ n i f „ , „ i e \  J 0 ~  • «  .n g i d O U  o ł ł , ,  u .

m ie s z k a n ia  in w a l id ó w  p r z e ie ź d t a ,  ie a o  p rzy  d z i  ■ ,  ■ 4 a‘iI im a c I l> z  ^cnrego ty lko  2 3 Iu.
b y c i e  o g lo f i ł  b u k  a ™ , ,  i o k „ , t f  „ i i  h S  % « « > » * * » ; - T W y . z *  p i „ „ a

B a o n a p a s i e .  T , k £ e  i s ” ' ? '  A -
la  %  p o d cza s  r e w i i  na ganfcu s z k o fy  w o ie n .  r t n i .  M d Ł a lo W  z  w y a p .  J e  z s  e . " " T " ' " '  

y °' B « o n a p a r t e  u c h y la ł  k ap elu sz  p rzed  n e s e y  n ie  sa n r * ™  Y r ‘
w szy fik ie m i.  c h o r ą g w ia m i ,  które o b o k  n ie g o  g o m  Ł n c u z i i m  7 £ u ° 7  S T * 9 ”  b lZ e ‘ 
p r z e c h o d z i ł y .  *  { £ » £ £ £ £  ‘  ł " ‘ , ' ~ f c r i h " .  » *

Przed kilku dniami dawał B u  en  a p a r t e  z t, , 
audyencyą generałom życzącym sobie bydi Spodziewamy11 fie3 ' * * *  Marc*‘
u m i e s z c z o n y m i  w  w o y łk u .  K a ż d e g o  zapy- p ie rw s z e g o  K o n , ,  1 Z  ey8Zyrn m »eście 

t y w a ł f i ę ,  p r z y  k tó r e y  arm ii  f iu ż y ł ,  i p o d cza s  po o d p r a w ie n iu  r e t "  U ° n .a p a r t e ’ ktory  
k tó r e y  batalii w a lczy ł .  T y m , k tó rzy  m u  za- fie do n i  « . r e w u  z  arm iS *eńflcą, u dr
Spokaiaiącą  d aw ali  o d p o w ie d ź  urs-yrrokł ^ n m ie y s c a z g ro m a d z e n ia  f ię  no

i i  n aty c h m ia łł  u m ie ś c i  i c h  w a r m i i .  Mię-’ do u

d z y  m n e m i  p r e z e n to w a ł  m u  fię także g e n e r a ł  k iem i arm iam i k t t e beda 7  * -  '
V e r d i e r . e s v  k tó ry  d o p ie ro  p o  i g .  F ru c t i-  iw s z e g o  K o n s u la  p o d łu g  plZf
d o r  w P a r y ż u ,  i  to ty lk o  ie s z c z e  w ińte- c h n e e o .  P an u  p o w s z t
r e f ia c b  p o lic y i  k o m m e n d e r e w a ł .  P ie r w s z y  P a n  F n r m i «  j

K o u z u ,  zz e k ,  d „  „ i , g o ;  „ N i e  p o t r z e b u je m y  OT„ c i , p r^  M  . 7 u u ^  J ?
ż a d n y c h  g e n e r a łó w  p r z e d p o k o jo w y c h .”  n e w m a fa  i ł  ■ } r  B e r l i n a .  Z ą

N a  c o  V e r d i e r e s  o d p o w ie d z ia ł :  „ T o n i e  n e r a łe m  ’  M o r e a T ^ K H  ZUp®łn ie  2 S e
w f t  m oią w in ą ,  ź e  m n ie  B y r e  kto ryat w a rm ii  s w e g o  t ,  ^  p r z e d m io t i



a  Kja  w o y fk  fr a n c u s k ic h  o d  b r z e g ó w  N i d d y  i i e g o  n aftępeą  b yw ss^ go  D y r e i t o w  K « T & i
p r a w e g o  brzegu R e n u .  ta. Masa, ena udał fię z G e n u i  do aw.-

z M a n h e i m u  d. 17.  Marca. iey  głowney kwatery w S a r o n i e .  F ran-
Franeuzi opuścili szańce nadreńfkie, le- cuzi włożyli rekwizycją na wszyflko bydło 

żace na przeciw naszemu miaftu na lewym zdatne do ciągnienia wozow, końcem prze- . 
brzegu Gdy to znaszey ftrony spofkzeżo- wiezienia wielu rzeczy z Liguryi do Francyi. 
no Xiąże H o ł i e n l o Ł e  wyflał swego ad i u- Ingurrekcya w kraiu genueńfkim szerzy
tania R a s c h k o  na lewy brzeg R e n u ,  który fię coraz bardziey. Słychać, ie  forpoczty 
szaniec obsadził, i znalezione tam fiatki na generała O t t o  zaaydowały %  dnia 27- M*' 
prawy brzeg przeprowadzić kazał. Gdy im tego iuż tylko 2 mile od G u u u i .  
fie to udało, powrócił z śwemi ludźmi na z R a t y z b o n y  d. 4. Marca,
prawy brzeg. Francuzki patrol obsadził Nafi politycy nie mogą ieszcze utwier
znowu to ftanowiiko, lecz na krotki tylko dzić swey opinii względem pokoiu albo woy­

ny. Jedni mniemaią, ie  Cesarz i  iego Mi- 
x W ł o c h  d. 4. Marca. nifter T h u g u i  nie dali ieszcze Francyi

Generał M e l a s  wydał naysurowszy to- «wey odpowiedzią drudzy rozumieją, ae wa- 
zkaz do wszyftkieh mieszkańców prowineyow runki franouzkie nie zofiały przyięte. L ecz 
włolklch obsadzonych przez woylka auftrya- trzecia opinia, która fię rozchodzi sekretnie, 
ckie, aby żadney nie ważyli fię dowozić ży- i  kterey- taiemnica sama zdaie fię  dawać wię- 
wności do G e n u i  bądź publicznie bądź cey pewności, mowi,  i i  lian negocyacyow

m ię d z y  o b y d w ie m a  p o t e n c ja m i  p o s u n ą ł  fię

aynMówią, ie  Francuzi cierpią w M a i c i e  iuż daleko, że ta szczęśliwa taiemnica wyia- 
niedoftatek żywności, i opuścili dobrowolnie wi fię w pierwszych dniach, i że w ła ś n ie  w 
niektóre szańce i twierdze przyległe głowney tym momencie, w  którym w yglądać  b ę d z ie m y  
fortecy dla niedoftatku woylka. z-niespokoynością pierwszey wiadomości o

P o d ł u g  donielień z P a l e r m o  admirał rospoczęciu fię nieprzyiacieUkich krokow ,  

angiellki K e y t h  miał ukontentowanie mieć odbierzemy z tym żywszą radością, ile że
n a  s w o i m  ©kręcie królewlką familią, zagrani- będzie nadspodziewana, doniefienie o póko-
c z n y c h  m iniftrow  i  w ie lu  d w o r z a n ,  na  któ- iu  lą d o w ym  p o d p isa n y m  w śród s z c z ę k u  przy- 
r y m  i c h  częfto w ał.  D n i a  10. 800 N e a p o l i-  sp o so b ie ń  w o je n n y c h .  U w a ż a ią c  te w szy -  
ta n o w  w fiadto  w  p o r c ie  ta m te y szy m  n a  fre- ftkie m n ie m a n ia ,  me w ie m , iakb y  lu d z ie  W*- 
sa tę  C y r e n ę ,  p o p ły n ą w s z y  do M a l t y  dla żą cy  teraz n a sza li  p r z e z n a c z e n ia  l u d ó w ,  n ie  
w z m o c n ie n ia  ta m t e js z e g o  ko rp u su  trzymają- m o g li  n ie  ro zśm iać  f ię ,  c zy ta ią c  w  n a s z y c h  
c e g o  w o b i ę ż e n i u  ta m teyszą  g łó w n ą  fortecę ,  l i ftach d r u k o w a n y c h  n asze  s n y ,  u ro ien ia . i 

z  W ł o c h  d . i o .  M a r ca .  d o m y ft y ,  które d z iś  o d d a la ią  fię o  S o  m i l ,
G e n e r a ł  M  a s s e n a k aza ł  a resztow a ć  a iu tro  z b l i ż ą  fię t r o c h ę  do p r a w d y , którą 

k e m m e n d a n to w  tw ierdz S a v o n y , G a v i i  kil- o n i  ty lk o  sam i z n a ią ,  p o n ie w a ż  i c h  gab ine- 

k u  in n y c h  z n a c z n y c h  o fie ye ro w  zo fta iącyc h  ty są ic h  źrz o d łe m . 
w p o d e y r z e n iu  a j i o r o z u m i e n i e  z  A u ftry a k a -  z R a t y z b o n y  d. 14. M a rca ,
m i T a k ż e  z r z u c i ł  z  u r z ę d u  fr a n c u z k ie g o  D o w i a d u i e m y  fię  z  L i n t z ,  i ż  k u ry  er 
m iniftra  B e l ł e v i l l e ,  k tó r y  b y ł  śc iągnął na p r z y b y ły  z  P e t e r z b u r g a  p r z y w ió z ł  rozkaz 
f ieb ie  p o w s z e c h n ą  n ie n a w iś ć ,  i  m ia n o w a ł  k o r p u s o w i  K o n d e u s z a ,  ab y  p o w ró c i ł  do
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h

lv

K ofTyi. Wncwszęc p o  w szyftk ich  p r z y sp o so ­
b ie n ia c h  3 z d a ie  fię y ź e  te n  k o rp u s  r o z p o ­
c z n ie  s w o y  m arsz  m ie d z y  30. i 35 .  M arca .

z  A u f h r y i  d. i 5. M a rca .

Z d a i e  f ię ,  i ź k łó tn ie  w y n ik łe  z  kapitula- 
A n i o n y  za ła tw io n e  b ęd ę  w  sp osob ie  

za sp o k a ia ię c y m  d w o r  P e te r z b u r g fk i .  Gtene- 
r a ł  F r ó i i c h  b a w ić  fię b ę d z ie  ieszc ze  w 
W i e d n i u  az do z u p e łn e g o  u k o ń c z e n ia p r ó -  
e e f f u ,  p o n ie w a ż  w y t o c z o n o  ie s z c z e  procefs  
oftry p r ze c iw k o  n ie k tó ry m  oficyerorn  o z d ję ­
c ie  m o f k i t w f k ie y  b an d e ry  z  d w ó c h  okrętow 
z a b r a n y c h  d a w n ie y  w A n t o n i e  p r ze z  F r a n ­
c u z ó w .  G e n e r a ł  m o fk ie w fk i  M i l l o r a d o -  
w i c z  , k tóry  b y ł  p r z y to m n y  kom m iffyi sę 
d z ą e e y  g e n e r a ła  F r ó l i c h ,  p o w ra ca  iu ź  do 
B.ofTyi.

_ P e w n a  b yw sza  m etresa  fr an e u zk ie g o  ge n . 
M i o l i s ,  która p o te m  p r z y ię ła  i łu ź b ę  u  p e . 
w n e g o  a u ftry a c k ie g o  ofićyera  s z ta b o w e g o ,  
w y d a ła  F r a n c u z o m  c a ły  p lan  attaku G  e n u i, 
i  a re sz to w a n o  ię  na  r o z k a z  g e n e ra ła  M e l a s .

z  W i e d n i a  d. 2 2. M a rca .

W  n o c y  z dnia  l .g .  na  a g .  u m a r ł  tu N ay-  
ia s n ie y s ź y  A r c y  X i ę ź e  d z ie d z ic z n y  T o fk a ń -  
i k i ,  p r a n c i s z e k  j w e o p o f d  L u d w i k  z  
w ie lk im  sm u tk iem  c a łe y  fam ili i .

P r z y b y ł y  tu dnia 1$ . k u r y e r  z  W e n e c y i ,  
p r z y w ió z ł  n am  po rn yśln ę  w ia d o m o ś ć ,  i ż  szar 
E o w n y  K a r d y n a ł  G r z e g o r z  B a m a b a s  
C h i a r o m o n t i  z  z a k o n u  B e n e d y k t y n ó w ,  
© brany zofia ł  n a y w y ż s z ę  g ło w ę  kościoła. U r o ­
d z i ł  fię dnia  1 4 .  S ierp n ia  1 7 4 2  w C e z e n i e ,  
W P a ń ffw ie  K o ś c i e l n e m ,  zofta ł  K a r d y n a łe m  
s łnia  1 4 .  L u t e g o  1 7 8 5 ,  i w y n ie f io n y  nako- 
n i e ć  zo Ą a ł .^ n ia  ,14 .  M a r c a  t. r. d o g o d n o ś c i  
P a p i e ż a  R z y m l k i e g o , p r z e z  z g r o m a d z o n y c h  
w W e n e c y i  K a r d y n a łó w .  J e g o  świętobli- 
wość przyięła nazwifko P i u s a  V I I ,  i  wy­

z n a c z y ła  u ro cz y fto ść  k o m n a c y i  na d z ień  2 1 .  
t. rn. W któ rym  p rzyp ad a  'uroczy  ftość Ś. B e ­
n e d y k t a .

Donoszę z L i w o r n o  dnia 2g . p. m. , iź
z  T o u l o n u  w y p ły n ę ła  dni a  6. ■ fran cuzka  
e (Kadra, Ikładaięca  fię z  okrętu  l e G e n e -  
r e u x  o 74 arm atach  i r 5 k o rw e t,  na których  
z n a y d o w a ło  fię 3000 F r a n c u z ó w  p rze zn a ę zo -  
n y c h  na p o m o c  g a r n iz o n o w i  M ah a ń fk iem u . 
W  6 d m  p o t e m ,  okręt l e  G e n e r e u r  zabra- 
n y  zoftał w  o k o lic y  M  a I t y  p rze z  A n g l ik ó w ,  
b e z  n a y r n m e y s z e g o  o p o r u ,  w raz  z fc]ka{! 
ęałę. 7

_ P o d ł u g  d o n ie fteń  z  W ł o c h ,  g e n e r a ł  
O t t  w fia d ł  na okręty  w L e r i c i  ż  w oyfk iem  
1 am un reyę  udaiąc  fig do  S e  s t r i  dla w sp ar­
cia w o y fk  lę d o w y c h  z ftrony m o r z a ,  .które fię 
iu ź  b y ly .p o d  R e  t c o  p ó s u y n e łv .  T a k ż e  p o ­
tw ierd za  f ię ,  i ż  w W ł o f k i e y  S zw a y ca ry i  L  
U  od 8. M a rca  2 franęuzkfce d y wi z y e ,  i W , '0 
w e  sę w k ro c zy ć  do W ł o c h ,  i e ź e l ib y  n ie  p r z y ­
sz ło  do  z a w ie s z e n ia  broni.

z B r y n n y  d. 19 . M arca.

E  a 3  m a n O  g  1 u z m ie r z a  s w o y  m arsz  
profto do B e l g r a d u ,  zakladaięc  w s z ę d z ie  
z n a c z n e  sza ń ce. B a sza  B e lg r a d z k i  zb ro i  fie 
p r z e c iw  n i e m u ,  i kaza ł  u c ię ć  g ło w ę  d w ie m a  
K n e zo r n  S e r w ia n fk im ,  z  te y  p r z y c z y n y ,  i i  
w zb ran ia li  fię z w o ła ć  S e r w ia n o w  d o  o b r o n y  
kraiu P r z y p a d e k  n afięp uięcy  z a sz ły  w B  e l-  
g r a d z i e  m o i e  b ydź  bardzo k orzyftn y  B a s -  
m a n o w i  O  g i t , .  J e d e n  z  B e g o w  z a b j ł  w

J a n c z a r a .  Z tę d  p o w fla ł  h a łas :  Jani- 
czaro w te  c h c ie l i  satysfakcyi i p r z y s z ło  do 
p o t y c z k i , w k tó rey  d-woch lu d z i  za b ito  a 
d w ó c h  r a n io n o .  B asza  ui,ęł fię za  B e g i e m ,
,  wyprawił go w nocy z B e l g r a d u .  L e c z  
g y fię o t e m Jamczarowie dowiedzieli, u- 
d a k  fię za nim rano w pogoń i lękamy fię , 
aby fię nie złęczyli z B  a s m  a n em  O g l u  
ktorego armia wynofi 30,009, ’



z L o n d y n u  d. 4. Marca.
VV a i  i 1 a p r o f il  K r o i  a 1 ra-.iy t a y n e y  

o  p o z w o l e n i e  w y i e c h a r u a  d o  L i z b o n y ,  ai 

bo w y s p y  M a d  e r a  d la  p o r a t o w a n i a  s w e g o  

z d r o w i a .  R a d a  t a y n a  p r z y c h y l i ł a  fię d o  te y  

p r o ź b y ,  i wydano w te y  m i e r z e  p o s e l f l w o  do 
P a r l a m e n t u .

Przeciwko proźbie Lorda Maiora i części 
rady Londyńfkiey względem przyśpieszenia 
pokoiu, podał dnia 23. A i d  e r  m a n  A n ­
d e r s o n  przeciwną proźbę podpisaną przez 
1619 osob, które odpówiadaią w niey na try- 
razy pierwszey proźby, wyftawiaią publiczne 
intereffa w k;vitnącym fianie, wychwalają 
kroki miniftrow, i proszą izbę niższą o uchwa­
ły takowe, które sądzi bydź potrzebne dla 
pomyślności kraiowey i trwałego pokoiu.

Potem  podał T i e r n e y  w izbie niższey 
swóy proiekt przeciwko zamiarowi miniflrow, 
względem przywrócenia we Francyi monar­
chii. Zabrawszy w tey mierze głos, rzekł 
między ienem i:

„Minifłrowie mówią ufiawieznie o be- 
spieezeńftwie wielkiey Brytanii,  co ieft Tylko 
pozorem przedłużenia woyny niesprawiedli- 
■wey i niepotrzebney. Parlament powinien 
odrzucić odpowiedź daną przez L orda G r e n -  
v i l l e  na francuzkie propozycye pokoiu. Ca­
ły wpływ miniftra nie zdołał zgromadzić w 
L o n d y n i e  przeciwko Wspomnioney wyiey 
proźbie o pokoy więęey tylko l 6 i g  podpi­
sów. Dopokiż Anglia toczyć będzie tę wal­
k ę?  Teraźnieysza woyna kosztuie iuź ogro­
m ną sum m ę, to ieft: r§ 7  milionów funt. 
szterf. Rr.fe feraźnieyszy kosztować znowu 
będzie 63 milio-ny, a Wydatki roczne w przy­
szłości p o d cza s  pokot a  , wynofić będą 32 mi­
liony. Iżafiż w fnkowem położeniu rzeczy, 
n ie  należy ganić poffępkrr miniftrow, i ży­
czyć sobie pokoiu? P rag n ę ,  aby.miniftroWió 
eświadrżyli, laki ieit i c h  zaraiajf łęraźniey- 
Szey woyny.

, , ,  W n i o a c ;Ł P a ;’ 3 T f e - r n l y  o d r z u c o n y  zo 
“ w r 42 krtOti, przeciwko 34.

M ówią tu o dwóch wyprawach p r z e c i w k o

t  J-fcd n ‘  Z ł l ‘ch ln3 kommenderować
ord M o i r a ,  a do drugiey ma b yd ź  uży­

tych 7009 emigrantów holienderfk ich , . któ- 
rych Xxąże O r a n i e n  na w y s p ie  W i p h t  
zgromadził. Liczba woyfk moOciewfkicL 
mających przybydź na wiosnę morzem do' 
brzegów angielskich, ma wynofić, iak Po- 
wiadaią, 45 tyiięcy ludzi.' Korpus tutey- 
szey gwardyi doftal znowu rozkaz, aby był 
gotowy do wfiadania na okręty.

z N o r k ó p i n g  d. 15.  Marca.
Seym tufeyazy zaczął fię dnia xo. t. m> 

który Król mową czytaną z tronu zagaił.* 
Liczba przytomnych tu deputowanych z fta- 
nu  rycerfkiego i szlacheckiego wynofi tyłku 
200 głow, gdy tymczasem dawniey zwykło* 
fię było znaydewać 600 do 3 0 0 ;  między temi 
deputowanemi znayduie fię Bifkupoty 

e panuie tu taka drogość, iakiey fię spo­
dziewano w początku. Poseł mofkiewfki i  
m m  zagraniczni miniftrowie byli przytomny, 
fiu przy rozpoczęciu fię seymu.

z  K o p e n h a g i  d. g ,  L u t e g o .

Mówią tu wiele o przysposobieniach Im ­
peratora roffyiftiego czynionych na brzegach, 
morza Bałtyckiego w zgromadzeniu 80 tylic­
cy woyfka, które zamyśla połłać do A nglii ,  
Jego przeznaczenie ma bydź wymierzone 
przeciwko brzegom francuzkim i Batawfkim, 

Lecz m e śmiemy dać wiary tem u n o ­
wemu zarnyflowi P a w ł a  L ,  któryby powie­
rzał meftateczności burzliwego morza życie* 
tylu tyfięcy ludzi 1 narażał na wyprawę od ­
ległą 1 śmiałą, którey niefkuteezność okazu- 
ią dawne iuż przedfięwzięte wylądowania. 
Zda-e hę lednak, iż Im perator ułożył fię a  
naszym Królem względem przepuszczenia 
okrętow angtdfco-iolTytfkieh przez odnogę



f t o z m a p t e  W i a d o m o ś c i  ,

S to s o w n ie  do  p e w n y  cii w ia d o m o ś c i , g e ­
nerał 3-iiftryacid K l . e  n a u  o d w o ła n y  zoftał 
ó»4 a rm ii  w to f ld e y ,  -Generał fran cu zki  
K i  u t e s a  z a p e w n i ł  M a r g r a b ie m u  B ad en lk ie -  
•mu n e u t r a ln o ś ć , p o n ie w a ż  e-ftatni d o tr z y m a ł  

©rie-rnie s w e g o  p o k o iu  z  F r a a c y ą .  —̂  K i *  
sław n o  u m a rł  w  K o n  d y n i e  z y d  P o ftu g a i-  
;f k i  de M a  U  o s  M o k a f a  w  go  roku  w ie k u  
iS w eg o , z o fta w iw szy  m aiątku 1 50,000 fu n tó w  
SzterU ngow , W  s w o im  teftam encie  z a le c i ł ,  
j lb y  g r ó b  ie g o  f tr zę żo n y  b y ł  p r ze z  ca ły  r o k ,  
Ż 'zapisał p r z e z n a c z o n y m  do tego trzem a d ro ­
gom. ' jo  o g w in e o  w. W  B o u r d e a u z  m u ­
s i a ł  ftai  p r z y  p r ę g ie r z u  n a  h a ń b ę p e w ie n  
c z ł o w i e k ,  z a  t o ,  i i  z  d w ie m a  żo n a m i raze m  
ś lu b  w z i| ł -  P o ł k o w b i k  angieU ki C u n -  
n j n g h a t n ,  k tó r e m u  w  H o lla n d y i  p o d b re-  
& e i  u ftrzelono^ i  k tó ry  z  J m e  P a n n ę  W a r -  
i J e y  b y ł  z a r ę c z o n y ,  z a p y ta ł  f ię  i e y  z  pow ąt­
p i e w a n i e m ,  c z y l i  p o y d z i e  aa n ie g o ,  l e c z  o- 
i t r z y m a i o d  n je y  o d p o w i e d ź :  „ J e ż e l i  W  P a n  a 
d u s z a  nie o d m ie n i ła  f ię  tak iak i e g o  c i a ł o ,  
©ęagnę d o tr z y m a ć  m e g o  p r z y r z e c z e n ia / ’ « -  

A r c y  K i ą ż e  K a r o l  o d d a ł  i u ż  g e n e r a ło w i  
K t t f  t O m m e n d ę  ty m c z a s o w ą  n a d  armią ren- 
jj-ą, G e n e r a ł  M a c k  w y m i e n i o n y  zoftał 
rą. g e n e r a łó w  P e r i g n o n  i G r o  u c h y ,  —  
G e g ie  c u d z o z i e m c a  i p ó łn o c n y c h  F r a n k ó w  

fikładać b ę d ę  ty m c z a s o w o  f e n c u z k ą  arm ię re­

z e r w o  w ę  D i j o n ,

W i a d o m o ś c i  E k o n o m i c z n e ,

. 1 O  prtyttynieniu l  skutku Ziół do pasty [datnych
l  *  EkoncriikeJ

2, O  B s p a r s e t t c  i ci  

Niektórzy gospodarze twierdzę, £e Espar- 
*etta ieft również koniczynę., dla tego nazy- 
waię ię  „Esparsettt”  koniczynę, Niektórzy 
zaś jiazywaię ię fianem Burgundzkim W

Szwaycaraćh zaś i Francyi nazywaię Sai.o
fo in .

E sp a rse tta  lu b i  p r z y p a g ó r k i  i g ó r y  : w  pła­
s z c z y ź n ie  ied n ak  ty le  z y lk u  nie przyno.fi, 
g d y  częftokroć  n iszczcie.;  z b y t  le k k ie y  r o l i  -  
ta k ż e  n ie  l u b i ,  le cz  c iężk ą  i k am ien iftą  zn ofi  
j  p r z y m u le  r o le  ch o c iasz  w y sch n ię tą .  N a  
p ia lk a ch  n ilk o  le ż ą c y c h  w cale  fię n ie  p rzym u - 
ie  , t y m  l e p ie y  zaś w e ięźkiey  r o l i  g o rzy fte y  
tak ku  p o łu d n io w i ,  iako i  ku  p ó łn o c y  n d a ie  
f i ę ,  z  tę  ie d n a k  p r z e f t r o g ę ,  ż e  k u  p o łu d n io ­
w i  iep .iey, n iż e l i  k u  p ó łn o c y  p o d łu g  k l im a tu  
g o l i ,  g d y  feardziey c ie p ły  lu b i  grunt.

E sp a rse tta  w  K w ie t n iu  M a iu  i  C z e r ­
w c u ,  a lb o  te ż  g d y  s p o so b n o ść  g o s p o d a r z o w i  
w  tey  m ie r z e  n ie d o z w a la  w  m ie f ię cu  W r z e ­

ś n iu ,  fieie fię,
D o  f ie w u  zaś E s p a rs e tty  ty le  p o trz e b a  

trzy  r a z y  w ię c e y  3 n iż e l i  ż y t a ;  a ,  p. T a m  
g d z i e  fię  f i e i e ,  c z y l i  w y fie w a  ie d e n  g a r n ie c  
ż y t a ,  c z t e r y  garce  p o trze b n ie  to  m ie y s c e  
E sp a rse tty ,  K o l a  d o  n ie y  tak iak d o  k o n i­
c z y n y  z w y c z a y n e y  u p r a w io n a  b y d ź  p o w i n ­
n a ,  n a w e t  p o  z e ś c iu  ie y  p o w in n a  b y d ź  p e lta  
Z  tr a w y ,  c o  ie d n a k  p r z y  k a ż d y c h  z io ła c h  do 
p a s z y  zd a tn y c h  u w a ż a ć  p o trz e b a ;  o s o b l iw ie  
t a m ,  g d y  w darniftytn m je y s c u  b yw a ią  zafia- 
n e ;  m o ż n a  też  kosę  c ie n k ę  3 oftrę zaraz  p o  
z e y ś c iu  z  z ie m i  p o k o f ić ,  ty lk o  trzeb a  c z ło .  
w iek a  z n a ią c e g o  f ię ,  a b y  p rzy  sa m e y  z ie m i  
z a m ia f i  p e łe ia  k o f i ł ,  g d y  p o ty m  p rzero śn ie  
pa sza  ta zafiaua p r z e z  szy p k o ść  s w ą  i  trawę 
Z n is z c z y .

E s p a rs e ttę  do  r o k u  trzy  i cztery  r a z y  p o­
k o f ić ,  i liana z  n ie y  r o b ić  m o ż e ,  ty lk o  ię  
w te n  czas kofić  t rzeb a  p o t y ,  p o ki  ie s z c z e  
■trzon ki i e y  a lb o  g łą b ik i  są tn iękie.

N a  n a f ien ie  E sp a rse tty  ra z  ty lko  i e y  do 
r o k u  f ię  z o f t a w u ie ,  a  g d y  fię  doftoi 'rękom a 
zm y k a ć  ią  m o ż e ;  t r z o n k i  zaś ie y  a lb o  g łą b ik i  
p o d c z a s  z i m y  a a  f ie c z k ę  mogę b y d ź  ze* 

rzn ięte .



P a s z a  ta ,  n ie  ty lko l lćuteczna dia bydła  
r o g a t e g o ,  a le  i d la k o n i ,  i m o ż e  n ią  świeżą 
c z y l i  z ie lo n ą  iako  też su s z o n ą  zamktft l iana 

p a ść  bydłav
E sp arse tta  w  g r u n c ie  dla n ie y  p r z y z w o i­

ty m  trwa s z e ś ć ,  c zase m  i  d z ie f ią ć  a lbo  i   ̂ lat 
i  d ł i iź e y  w s w e y  m o c y ;  a le p o  u p ły n io n y m  
ezafie, trzeba ią z n ie ść ,  g d y ż  o d  rokti  do roku 
f la b ie ie  i  p su ie  fię.

B e z  n a y m ń ie y s z e g o  zaflanowtieńia fię m o ­
ż e  E sp a rse ttę  ba  g r u n t  go rzy  fi y  n aynieure-  
d z t ń s z y  f iać ,  z  kąd  n a w e t  z  in n e g o  z ia rn a,  
i ia y m n ie y s z e g o  sp o d z ie w a ć  fię n ie m o ź e  zy- 
f k u ,  z  tey  ie d n a k  p r z y c h o d z i ,  iednakoW oź 
vf r o la c h  lepszych- n ie z m ie r n ie  tłu fie  fię ro­
d zi  i  l e p ie y  f i ę u d a i e ;  d la  te go  n ie ty łko  z ie ­
lo n a  ale i s u s z o n a  E sp arse tta  ieft n ayzyźn iey-  
s z ą  paszą  fila b yd ła  ; g d y  s n a d n ie y  suszyć fię, 
d a le  n iż e ł i  in n e  gatun ki paszy .

J e d n a k o w o ż  tu p rzeftrzec  n a l e ż y ,  aby 
i'ey w  n ie n a y le p s ż y c h  g r u n ta c h  z a f ia n o ,  bo 
ż n iw a  ie y  w  p ie r w s z y m  ro k u  b y w a ią  z tako-

Ob&ie.ącfeńic. Znahzł fię tu dnia r£. tego mio- 
fiąca człowtek z weyźrzenia zroyiłow niemałący, 
około 20 lat ftary, od ktotego nic dowiedzieć fię 
niemożna, anrzkąd rodem, gdyż na każde zapytanie 
ty\ko Niewiem odpowiada. Jeft śrzedniego wzra- 
ftir, ma na sobie spodnie granatowe ftare, b oty ,  
trzy płócienne łachmany, wierzchnia ma ziełone 
w y ło g i ,  czapkę z sukna nakrapianego z fiwemś 
barankami, szare oczy i włosy brunatne. Ponie­
waż tenże człow iek, iak wnofić fię daie, od  swoich 
krewnych uciec mufiał, przeto ninieyszym każdy, 
któryby go znał wzywa fię z proźba niezwłocznie 
nas o tym uwiadomić. W  Poznaniu dnia1 21. 
Marca roku 1800.

Magiftra*'JKi M ci Pruff-Polud.
Obwits^c^enie* Ponieważ- ceny drzewa w tey 

prow incyi,  coraz bardziey w gorę idące,. iako 
też ta okoliczność,  iż dla te g o , że drzewo w Po­
lanach na rzece Wareie wcale- więcey spławiane 
nie będzie. Koszta transportowe znacznie więcey 
yrytwfić będą, iak dotąd tego wyciągaią, żeby

w e y  ro li  a rsy  p o m y ś ln ie  o b f i t e ,  w  d r u g im  
zaś iu ż  r o k u  m n i e y  przynosząc® z y f l t u ,  »  
w  trze c im  w c a le  z n ie y  n ie  s p o d z ie w a ć  f ię  
a ie tr z e b a ,

K o n i e z y n a  pospolita  W te y  m ie r z e  w  t» 
k ie y  r o l i ,  w ię c e y  da le ko  z  f ie b ie  wydfiie . 
D l a  te go  E sparsetta  z  ro l i  c h ttd e y  c z y l i  l e ł -  
k ie y  w ię c e y  pEzyńofi zyO cu i  b o  iak iu ż  n apo- 
tn n io n o  w y z e y  tyle la ł  w  z ie m i  fię końserwu- 
ie,- b y le b y  na w y d m u c h a c h  n ie  b y ła  f ia n a ,  
g z a k o r z e n ić  fię m o g ła  za  c zase m ,

T a m  g d z ie  w o ln e  i  w s p ó ln e  p a ftw ilk a  s ą ,  
tam p ra cę  3 f ie w ,  i Czas ten', k tóry  fię d o k ła ­
da n a to d z i e ł o ,  z a p o m n ie ć  t r z e b a ;  a g d y  fię 
trafia p o l e ,  które EsparSrettą z a f ia n e ,  i o w c e  
nań p r z y id ą ,  w  p ie rw s z y m  atoli  r o k u ,  to l e ­
p ie y  g o s p o d a r z  zrobi , ż e  p r z e z  z a o ra n ie  to 
p o le  k a s u ie ; i dop otąd  w s p ó ln e  paftwifka n ie -  
t a s u i ą  f ię ,  o  E sp d rsete ie  n ie c h  ń ie m y ś l i ,  b o  
ro k  ie d e n  n ig d y  n ie p r z y n o f i  zy f ltu  i  w y d a tk i  
n iepow raęa/

c-eny drzewa ńa (kładzie tuteyszym Jłt. M ci n» 
przedaż zitayduiącego fię podwyższone z o f la ły , 
przeto poftanawiaią fię te Ceny od dfiia i .  przy­
szłego miefiąca w naftępuiąćymsposobie,, to ieft: 
X. Sążeń drzewa dębowego-, bukowego i brzozo- 
wego a) wodą spławionego po tak 3 ,  b) na (ta­
tkach lub lądem sprowadzonego po tak 3 gr. d. i r
2 . Sążeń drzewa- olszowego po tal. 2 gr. dobr. I g  
3- Sążeń drzewa sosnowego po tał. i  gr. dobr. i ' t  
Podług którey ro ceny drzewo odtąd ptzedawan> 
będzie. Uwiadamiając o tćm publiczność doda 
fig ieszcze, iż w powyższych cenach nie ieft umi< 
szczóny ieden grosz dobry od układania drze' 
od sążnia, lecz tenosobno zapłacie potrzeba, 
Poznaniu dnia 25-. Marca r o k u  1800.

Kamera W oyfkow o-E konom iczna JK. Mei 
Pruff-Południowych.

Obwieszczenie. Podług obwieszczenia dnia 
Grudnia 1799 roku  przez nay wyższy departame- 
(karbowy Pruff-Południowych w yd a n eg o , zaka 
sane ieft żydom profesfioniftom pod karą tygo



dniowego więzienia włóczyć fig po wfiach i po 
miaftach* zen  zas, kcoby im co do roboty dał, za­
płaci kary taierow dwa,  albo teź dana iego robota 
leźeliby tyle nie była warta podpadnie konfilkacyi. 
D an  iw Poznaniu dnia 25. Lutego roku 1800.

Kamera W oyficowo-Ekonom iczna JK, Mci 
Pruff Południowych.

Do \ad{ier{awienia. Trzy do Pańftwa tuteysze- 
go należące blifko fisbie leżące folwarki wraz z in­
wentarzem wszelkim, będą na lat sześć ciągle, to 
ieft;  ©d dnia 24. Czerwca ig o o  roku aż zaś do te­
go samego dnia roku 1806 zwolney ręki zaarędo- 
wane. Bliższych kondycyow  możno cg dzień od 
dnia dzifieyszego fię tu dowiedzieć. Gdyby zaś ta 
aręda do dnia 31. Maia t. r. zwolnęy ręki ulkute- 
czniona bydź nie mogła, więc termin do licitacyi 
na dzień 31- Maia rano o godzinie 9. w dworze 
tuteyszym wyznaczony ieft, w  którym terminie 
Z więcey daiący ra kontrakt arędowny, ieżeli 
wszelkie obowiązki tey arędy dopełni, zaraz za­
warty będzie. W  O Krzeszowie dnia 22. Marca 
rek u  1800.

D o sprzedania. Dla podziału, ma tutey na Ba- 
ranowiczowlkim gruncie lezący, Franciszka En- 
glera sukceftorom przynależący wiatrak, który 
per decretum sub hodierno subhaftowanym zoftał 
za sądowną taxą 366 taierow 16 dobrych groszy, 
publicznie naywięcey dającemu bydź sprzedany. 
W szyscy  więc ci, którzy do pofiedzenia tego miey- 
Ikiego gruntu zdoinemi, i do przyiemnego zapła­
cenia w ftanje są, wzywaią fig ninieyszym, na do

tego wyznaczonych licitacyinych terminach dnia 
6 Mata, 6 Czerwca 1 §. Lipca r. b. przed p o łu ­
dniem o godzinie 9. na ratuszu tuteyszym meldo­
wać lię 1 licitowac, naywięcey podaiący ma fie zaś 
leżeli inne prawne okoliczności nie zayda przyde- 
rzema spodziewać. Na dalsze po upłynieniu ofta- 
tmego a zawitego terminu zaszłe podawania, nie 
będzie fig nnec żadnego względu, a nareszcie mo­
żna tak w naszey regiftracurze iako teź u magu- 
ftratu w Grodzilku taxę tego gruntu i kupna wa- 
runKi codziennie przeyirzeć. W  Buku w duftry- 
kcie Po^nanlkim dnia 27. Marca roku r8oo. 

n  . . Burmiftrz' i sądy.
D o sprzedania. W  mieście Miłoftawiu w ogro­

dzie dworlkim rożnych lat zdatne iuź do sprzeda­
nia 1 zakładania sadów i ogrodow znayduią fię 
szczepy, okulizacye 1 koronacye, tudzież i liczne 
bardzo kilku rodzaiow szkoły topolowe; niewy- 
szczegolma fig tu gatunków, gdy te są publiczno- 
ci znane, iz ogrod Miłoiławlki nayszczegolniey- 

sze w sobie zawiera; ktoby więc sobie życzył, za

»  ” » i e  * V * *

i Z % Jania' \  U  niŹey P °dPisa" e y  admini- 
Itracyi doftac można 2000 funtów czerwonego hi-
szpanikiego nafierua koniczyny własnego zbioru
przeszłorocznego, funt Berlińłki po 4 dobr er

tgCkupnaWlad° mia ninieyszy m mających ocho-

Szlachecka [Adminiftracya Urodź. Tre/kow 
w Owińfkach pod Poznaniem,

Drukował Deker i Kompania w Poznaniu,


